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Dzis, w Kościele PP. W izytek , obchodzoną jest so-  
, l e n n i e  Uroczystość Sgo F r a n c i s z k a  S alezjusza , Bisku- 

Pa> Fundatora Zakonu PP. N a w i e d z e n i a  N. MARYI.

NAJJAŚNIEJSZY CESARZ, raczył w dniu 27 Lislo- 
jj^da 1856 r. zatwierdzić następującą Uchwałę Komitetu 
“ P. Ministrów: 1) N a j m i ł o ś c i w s z y  Manifest 26 Sierp­
c a  1856 r. i N a j w y ż e j  w  tymże dniu zatwierdzone pra­
widła o nadaniu na pamiątkę byłej wojny z lat 1853— 
1-856 Krzyżów, mających się nosić na piersiach i meda­
lów Prawosławnemu Duchowieństwu, rozciągnąć tak na 
Świeckie jako i na Zakonne Duchowieństwo Rzymsko i 
Ormiańsko-Katolickie, Ormiańsko-Gregorjańskie i Pro­
testanckie. 2) Rozdawnictwo tych Krzyżów, tudzież m e­
dalu na wstędze Orderu Sgo A n d r z e j a ,  przeznaczonego 
dla Duchowieństwa które znajdowało się w miejscach, 
które zostawały na stopie wojny lub oblężenia, pozosta­
wić, stosownie do wyznań: Rzymsko lub Ormiańsko- 
Katolickiego, Rzymsko-Katolickiemu Duchownemu Kol- 
legjum; Ormiańsko-Gregorjańskiego, Eczmiadzyńskie- 
mu Najwyższemu Katolikosowi; Ewangelicko-Luterań- 
skiego, Konsystorzowi Jeneralnemu i nakoniec Ewange­
licko-Reform owanego w Gubernjach podwładnych W i­
leńskiemu Reformowanemu Kollegjum, temuż Kolle- 
gjum, a w innych Gubernjach, Reformowanym Zborom 
przy Konsystorzach Luterańskich. 3) Rozdawnictwo me­
dalów Kapelanom wojskowym i Nauczycielom Religji po 
korpusach pozostawić Zwierzchności wojskowej, która 
najlepiej jest świadomą, komu i na jakiej wstędze medal 
należeć się może; i 4) Krzyże i medale, pozostałe po 
śmierci Duchownych, którym były nadane, mają być za­
chowywane przez ich krewnych, a w braku takowych, 
w Skarbcach K ościołów.

Zatwierdzeni zostali na urzędach, nowo-obrani przez 
Szlachtę, Prezesi Izb W itebskich : Sądu Cywilnego, dy­
misjonowany z pułku Kawalergardów NAJJAŚNIEJ­
SZEJ CESARZOWEJ z rangą Podpułkownika Mohu- 
c zy  i Sądu Kryminalnego, dymis:Sztabs-Rotmistrz«S/zar- 
ski, i W itebski Sędzia Sumienia, dymis: Porucznik Cie­
chanowiecki.

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i , za odznaczającą się 
służbę, podwyższony do rangi Radcy H o n o ro v ^ o , Młod­
szy Urzędnik Kancclarji Przybocznej J. C. IVWljMKan- 
ceiarji Sekretarjatu Stanu Królestwa Polskiego, Sekretarz 
Kollcgjalny Łaszcz, z uwolnieniem od służby dla słabo­
ści zdrowia; za w ysługę lat podwyższeni zostają do rang: 
Radcy Kolegjalnego, Radca Lubelskiego Rządu Guber- 
njalnego Lipiński; Radcy Dworu, Pełniący obowiązki 
Rewizora dochodów niestałych w Okręgn Kozienickim  
Gub: Radomskiej Szym ański; Asessora Kollegjalnego, 
Pełniący takież obowiązki w Okręgu Kieleckim  tejże 
Gubernji B ierżyński, i p. o. Starszego Kontrolera Naj­
wyższej Izby Obrachunkowej, Radca Honorowy Polu- 
biński; wszyscy ze starszeństwem.

Przez N a j w y ż s z k  Rozkazy JEGO CESARSKO-KRÓLEWSKIEJ 
jjO SCI:—  Posunięty za odznaczenie się w Służbie, z Radcy Ho­
norowego na Assessora Kollegjalnego: P .o . Referenta Kom: Rzą:

S. W . i Duchownych A lexa n d ro w icz , ze starszeństwem.— Przy­
jęci do Służby, z rangą Sekretarza Kollegjalnego, Kandydaci CE­
SARSKIEGO St. Pctersburgskiego Uniwersytetu: Sko w ro ń sk i, 
na p. o. Pisarza Sądu Policji Popr: Wydz: Łomżyńskiego; P rza -  
now ski, R ogozińsk i, M oszyński, B rze z iń sk i , Zieliński, Z a ­
w a d zk i, B a ranow sk i, A teń sk i l s z y ,  A teń sk i 2 g i, H einrich  
l s z y ,  Heinrich 2 g i, D u tk iew icz , L e -B ru n , M asłow ski, B y ­
kow ski, L a g u n a  i K ołakow ski, na Applikantńw Sądowych przy 
Trybnnałaeh Cywilnych: P rza n o w tk i  Lubelskim, pozostałych 
szesnastu W arszawskim; z Rangą Sekretarza Gubernjalnego, Rze­
czywiści Studenci CESARSKIEGO Moskiewskiego Uniwersytetu: 
R a d ziszew sk i, B ore jsza  i Ł em pickt, na Applikantńw Sądo­
wych przy Tryb: Cywil: W arszawskim; % dymissjonowanych: 
Radca Dworu A lexa n d ro w icz , na Starszego Nauczyciela Gimna­
zjum Guher: w Radomia; przeniesiony: Pomocnik Sekretarza 
W ydz: Celnego przy Kaneellarji Przybocznej Namiestnika Króle­
stw a, Sekretarz Kolleg: S teczko w sk i, nalntendenta byłego Zamku 
Królewskiego i Pałacu Briihlowskiego w W arszawie.— Przez P o ­
stanowienia Rady Administracyjnej, w Najwyższej Izbie Obracbuh- 
kowej, mianowani: Były Dyrektor Komory Celnej Granica, Rad­
ca Honorowy M arków , p. o. Drugiego Pomocnika Radcy N. Izby 
Obrach:, i b. Młodszy Pomocnik Naczelnika Kaneellarji Guberna­
tora Cywil: Kijowskiego, Sekretarz Gubernjalny Jakubow ski, 
p .o . Naczelnika Oddziału Służby Ogólnej w tejże N. Izbie Obrach:. 
— Przez Rozporządzenia Kommissji Rządowych i W ładz Oddziel­
nych, w W ydz: Kom: Rzą: Sprawiedliwości, przeniesieni na w ła­
sne żądanie: Podpisarz Sądu Pokoju Okr: Siennickiego, Sekretarz 
Gubernjalny Edmund K ozłow ski, na p. o. Podpisarza Sądu Policji 
Popr: W ydz: 2go w W arszawie, i Archiwista Tryb: Cyw: w W a r­
szawie, pełniący z delegacji obowiązki Podpisarza Sądu Policji 
Popr: W ydz: 2go w  W arszawie Jan K ozłow ski, na p .o . Podpi­
sarza Sądu Pokoju Okr: Siennickiego.— W  Wydz: Kom: Rzą: P . 
i Skarbu, mianowani: Sekretarz Leśny w Koni: Rzą: P. i Skarbu 
Hilary Ź g n ie łk iew icz , p. o. Sekretarza les'nego w Rzą: Guber: 
Radomskim; Adjunkt leśny Wojciech D zierża n o w sk i, p. o. Se­
kretarza leśnego w Kom: Rzą: P. i Skarbu; Podleśny Strażowy 
w  leśnictwie Bodzentyn Julian Zieleniew ski, p. o. Adjunkta le­
śnego w K. R. P- i Skarbu; Rachmistrz leśny w Rządzie Guber: 
Płockim Ludwik łP in k le r , p. o. Rachmistrza leśnego w Rządzie 
Guber: Radomskim; Podleśny Strażowy w leśnictwie Gostynin 
W ł: R o d ziń sk i, p. o. Rachmistrza leśnego w Rzą: Guber: Płockim; 
Podleśny Strażowy w  leśnictwie W yszków Alexander 'fFasile- 
w ski, p. o. Podleśnego sprawującego Urząd leśny Nowa-Huta; 
Strażnik leśny Teodor P u a cz , p. o. Podleśnego Strażowego w le­
śnictwie W łocławek; Podleśny Biurowy w  leśnictwie Olkusz X a- 
w ery  Z a w isza , p. o. Podleśnego Strażowego w leśnictwie Olsztyn; 
Podleśny Biurowy w  leśnictwie Lubochnia W iktor M agnus, 
p. o. Podleśnego Strażowego w  leśnictwie Gostynin; Podleśny 
Biurowy w Leśnictwie Lubochnia Edward Z ew ald , p. o. Podle­
śnego Strażowego w  leśnictwie W yszków; Praktykant Roman 
C ieszkow ski, p. o. Podleśnego Biurowego w leśnictwie Olkusz; 
Praktykant Romuald W ilc ze k ,  p. o. Podleśnego Biurowego w le­
śnictwie Lubochnia, i Praktykant Mikołaj S zczu rko w sk i, p. o. 
Podleśnego Biurowego w leśnictwie Lubartów. Przeniesieni dla 
dobra Służby: p, o. Podleśnego Strażowego'w leśnictwie W łocła­
wek Jan Boholeeki, na takąż posadę do leśnictwa Koło; p. o- 
Podleśnego Strażowego w  leśnictwie Krzepice Franciszek H orst, 
na takąż posadę do leśnictwa Małogoszcz; p. o. Podleśnego Stra­
żowego w leśnictwie Kampiuos Michał K qsinow ski, na takąż po­
sadę do leśnictwa Krzepice, i p. o. Podleśnego Strażowego w le­
śnictwie Olsztyn, Alfred Ueberschaer, na takąż posadę do leśni­
ctwie Bodzentyn.

Namiestnik Królestwa oznajmia podziękowanie swoje 
Vicc-Dyrektorowi swej Kaucelarji Przybocznej, Radcy 
Stanu Szwecow, za usilne, gorliwe i skuteczne załatwie­
nie interesów pomienionej Kaneellarji, tudzież innych 
danych mu zleceń w  czasie 2-miesięcznej nieobecności
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zątteająceg® tąż Kancelarją,Tajnego Radcy, Senatora
szew icza.

JW. Xiądz Tomasz Myśliński, Administrator Dyecezji 
Płockiej, wyjechał do Pułtuska.

JW. Zenejda deG rootten, Przełożona Instytutu Ale­
xander yńskiego  wychowania Panien w Nowej Alexan- 
d rji, wyjechała do Nowej Alexandrji.

Z arząd  W arszaw skiego Ober-Policmajstra, wezwał 
P. Jana Timkowskiego, dymis: Sztabs-Kapitana; tudzież 
P. Roguskiego, b. Rewizora Skarbowego Ptu O strołę­
ckiego, ażeby w własnych interesach zgłosili się do Za­
rządu Policji, lub numera obecnego swego zamieszka­
nia wskazali.

W dniu onegdajszym o godz:4tej po południu, odby­
ło  się przeprowadzenie zwłok ś. p. X. Dominika P rzy ­
bylskiego, Kanonika, Proboszcza i Professora Akadcmji, 
z domu do Kościoła XX. Franciszkanów; przewodniczył 
smutnemu obrzędowi J W. JX. Prałat Butkiewicz, Re­
ktor Akademji, którego poprzedzało grono Duchowień­
stwa Zakonnego, Alumni Akademji, i Alumni Semina­
rium XX. M issjonarzy; trumnę zaś otaczało całe Gre­
mium Professorów Akademji. W dniu zaś wczorajszym  
o godz: 8ej rano, Zgromadzenie XX. Dominikanów roz­
poczęło żałobne Nabożeństwo odśpiewaniem pierwszego 
Nokturnu wraz ze Mszą śpiewaną; o godz: Dtęj Nokturn 
drugi równie ze Mszą śpiewaną, odprawili XX. Franci­
szkanie; o godz: lOtej Gremium Akademickie w kom­
plecie zebrane, łącznie /.Alumnami swoimi i Semina­
rium Śgo K r z y ż a ,  odśpiewali trzeci Nokturn cum Lau- 
dibus. W czasie żałobnego Nabożeństwa, zwłoki szano­
wnego Professora spoczywały na ozdobnie wzniesionym  
katafalku, pokryte insygniami Kapłańskicmi: Mszałem, 
Kielichem i Stułą. W ielką Mszę celebrował JW. JX. 
Prałat i Rektor Butkiewicz, w czasie której połączeni 
obu Instytucji Alumni, wykonali na głosy Mszę Rekwial- 
ną. Po Summie, Professor Akademji W. JX. Kanonik 
Buliński, zprawdziwem namaszczeniem powiedziałm o- 
w ę żałobną, skreślając treściwie żywot zmarłego Kolegi, 
a razem poświęcił ustęp tym wszystkimi Professorom, 
którzy przez ciąg 20-letniego istnienia Akademji, skoń­
czyli przy niej swój żywot. Następnie Rektor Akadcmji 
J W. X. Prałat Butkiewicz, odśpiewał z całem Gremium 
Akademickiem, Alumnami i Kapłanami Zgromadzeń 
Zakonnych Kondukt, po którym JW. X. Prałat Orze- 
szkow ski, Professor Radny, rozpocząłexportację z. Ko­
ścioła na smętarz Powązkowski. Alumni Akademji na 
swych młodzieńczych barkach aż na miejsce wiecznego 
spoczynku, nieśli zwłoki ukochanego sobie Professora, a 
przy spuszczeniu zw łok jego do grobu, jeden z grona w y- 
chowaóców Akademji skreślił stratę, jaką ponieśli przez 
skon sw ojego Mistrza; oddał mu należny hołd wdzię­
czności i rzewnym głosem , imieniem sw oich Kolegów, 
ostateczne z łoży ł mu pożegnanie. Ten żałobny obrzęd 
zakończony został Modlitwą za wieczny spokój duszy 
Zm arłego i odśpiew aniem na g łosy  przez Alumnów rze­
wnego religijnego Hymnu, poświęconego czci N. MA­
RYI P .: S a l y e  R e g in a ; a garść ziemi, ręką koleżeńską 
rzucona, w zniesła m ogiłę grobowca jego.

Spoczyw aj po trudach i p racy  Kaptanie,
T y ś spełn ił zaszczytnie sw oje pow ołanie;
P lebana i M isirza, dw a chlubne zaw ody,
Niech będą Ci w  N iebie, w ieńcem  T w ej nagrody!—

Gazety Petersburgskie  donoszą o skonie Jenerała- 
Majora Nosow, Dowódcy 1 Brygady, 16ej Dywizji pie­
choty.

Jutro w Kościele XX. Kapucynów  o godz: IOV2  z ra­
na, jakojw czwartą bolesną rocznicę śmierci ś. p. Wan­
dy z Zmiechowskich Redel, odbędzie się żałobna W oty- 
wa za spokój Jej czystej duszy.

Jutro w kościele X X .Reformatów, o godzinie l i t e j  
z rana, odbędzie się żałobna Wotywa, za spokój duszy 
ś. p. Jana W yczlińskiego, b. Rewizora Pomiarów przy 
Komissji Rzą: Przy: i Skarbu; na którą, pozostała Zo­
na wraz z Dziećmi, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i 
Znajomych.

Tekla Popławska, Panna, w wieku lat 21, po dwu­
miesięcznej ciężkiej chorobie, w dniu 26  b. m., zakoń­
czyła życie. Exportacja zwłok Jej, odbędzie się dziś o 
godzinie 3cicj po południu, z Kaplicy XX. Reformatów, 
na smętarz Powązkowski; na którą, zaprasza się Przy­
jaciół i Znajomych.

W dniu dzisiejszym jako w rocznicę śmierci ś .p . Jana 
Zuchmuntowicza, b. Urzędnika Rządu Gubernjalnego 
Lubelskiego, odpraw ionem zostało w Kościele XX. Kar­
m elitów  na Lesznie, żałobne Nabożeństwo, za duszę za- 
wcześnie i z powszechnym żalem Krewnych i Przyjaciół 
zmarłego.

Dźiś, w Kościele XX. Reformatów, odbyło się żało­
bne Nabożeństwo, za duszę ś .p . W ładysława Balińskie­
go, b. Obywatela Ziemskiego.

W arszaw ski Ober-Policmajsler.—  Kilkakrotnie już 
w pismach publicznych ogłoszonem  zostało rozporzą­
dzenie, według którego w mieście tutejszem, bramy, 
furtki, oraz drzwi od domów, o godz: lOtej zamykane 
być winny. Obecnie dostrzegłszy, że w wiciu domach 
prywatnych, po całych nocach bramy są zupełnie otwar­
te i bez dozoru pozostawione, co przeszkadza działa­
niom Policji w zapobieganiu kradzieżom, albowiem lu ­
dzie podejrzani widząc nadchodzący patrol, przed tako­
wym  z łatwością ukrywać się mogą, uważam za obo­
wiązek wezwania PP. Właścicieli domów, aby do wyżej 
rzeczonego rozporządzenia, jako mającego na celu 
w łasne ich i lokatorów dobro, stosować się chcieli. —  
W arszaw a, dnia 15 (27)Stycznia 1857 roku.— Jenerał- 
Major, Aniczkow.

Kiedyż bawimy się dla własnej swej przyjemności, dla 
czegóż nie pobawić się i wtedy, gdy wyższy cel, np. ja­
kim jest dobroczynność, pow ołuje nas do tego. A w ła­
śnie bal wczorajszy w Salonie w ielk iej alei w Dolinie 
SzwajcarsJGej, nastręczył tę sposobność, bo wydany 
b ył n a j i | l^ ś ć  nowo-wzniesionego Szpitala w Grójcu. 
Ustanow ony pod prezydencją JW. Mokronoskiego, 
Komitet, niczego nieszczędził, aby tylko uświetnić za­
bawę. Na gospodynie balu zaproszono Damy Opiekun­
ki. Salon w ielkiej alei, udzielony przy chętnej pomo­
cy przez bezinteresow nego właściciela, oświetlono wspa­
niale i urządzono ozdobnie, nie szczędząc ni krzewów, 
ni kwiatów, a do tego wszystkiego dodano jeszcze i wy­
borną muzykę (Leicandozrskiego i Kuhne), dających 
się ciągle słyszeć w tym salonie, z wielkicm zadowole­
niem uczęszczających tam gości i m iłośników muzyki. 
Tak więc wszystko zdawało się zapowiadać pom yślne 
powodzenie balowi, którego głównym  celem jak to po­
wiedzieliśmy, była dobroczynność. O ile zaś cel ten u -
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witnczony został pomyślnym skutkiem, wy każemy to 
krotce w mającym się złożyć sprawozdaniu balu; dziś 

a so  ile wnosić możemy, to tylko powiemy, że szlache- 
Brut zarr>iar Komitetu, dobrze się powiódł. Około 
v . ?lny bal ten zaszczycony został obecnością JO. 

lę z n e j Gorczakow N a m ie s t n ik o w e j  Królestwa, która
przybyciem Swojem spotkaną została u podwoi salo- 

■ U’ Pf.zez Komitet i Opiekunki, a razem Gospodynie ba- 
jU- y . '^bawem też rozpoczęto bal polonezem, w którym 

D ^ Ca udział, raczyła podać swą
jjękę Prezydującemu w Komitecie JW . Mokronoskiemu;

JW. Marszałek Seweryn Hn Uruski poprowadził 
W. Kotzebue, Małżonkę Jenerała-Adjutanta, któremu 

7* kolejnej parze, podała rękę JW . Hr: Aug: Potocka, 
jako jedna z Gospodyń balu. Grono znakomitych Osób 
P 01 pbiej, obywatele kraju i miasta, wraz z ich rodzi­
nami, przyjmując współudziałw tym balu, przyczynili 
s,$ również do podniesienia i ożywienia takowego. Za 
polonezem poszły koleją wesołe tańce polki, i mazury, 

ontredanse i walce, i przeciągnęły się długo, ożywio­
ne myślą, iż wesoła ta rozrywka, nie miała się ogra­
niczać na prostej wesołości, ale przyczynić jeszcze ku 
wspomożeniu niedoli. Świetne a tak różnobarwne ko­
lory cudownie migały po tym wspaniałym salonie. 
Najwięcej współzawodniczył z sobą biały z różowym, 
w którym ukazały się to Xiężna Ra:, to Pani Za:, to Cha:; 
to Panny : R0:, ot.-. Ml:, i t.d ., których stroje błyszczały 
świeżością i gustem. Jednem słowem już obszerny sa­
lon, juz wyborna muzyka, już wreszcie dobrane towa­
rzystwo, i odznaczająca się wdziękiem płeć piętna, 
Wszystko to musiało podnieść zabawę i wpłynąć niema- 
ło na jej powodzenie.

JO- Xiążę (TOssuna, którego N. Królowa Hiszpańska 
^Y F ąw iła  na swego Posła Nadzwyczajnego przy NAJ­
JAŚNIEJSZYM CESARZU JMCI, a który w końcu r. z. 
bawił dni kilka w Warszawie, jest bezsprzecznie naj­
miększym i najbogatszym Panem w tiiszpanji. Zupełny 
lytuł jego jest: Xiążę (Due) d'Ossvna, Xżę d'Arcos, Xżę 
<le Bejar, Xżę de Candie, Xżę del Infant ado, Xżę de 
herma, Xżę de Medina de Rioseco, Xżę de Pastrana, 
Xża de Plasencia, Hrabia- Xiążę de Denavente, Margra­
bia (FAlgecilla, Margrabia <FAlmenara, Margrabia de 
Gibralcon, Margrabia de Lombay, Margrabia de Pena- 
fiel, Margrabia de Samiltiona, Margrabia de Tatara, 
Margrabia de Zahara, Hrabia de Bay len, Hrabia de 
Belnicazar, Hrabia de Casates, Hrabia de Fontenar, 
Hrabia de Muyorga, Hrabia de Mulgar, Hrabia de Olica, 
Hrabia del Real de Manzanares, Hrabia de Saldana, 
Hrabia de Villada, Hrabia de Vruina, Hrabia de la 
Puebla de Alcacer. Jest on oraz Senatorem Króle­
stwa, i ma stopień Jencrał-M ajora.

Restauracja hotelu Europejskiego v/W arszawie, o- 
prócz zwykłych obiadów (a la table d'hote) o godz: 3T/a 
Po południu podawanych, jak również i potraw a la 
carte w każdym czasie przygotowywanych, przyjmuje 
wszelkie zamówienia na obiady i kolacje dla towarzystw 
w oddzielnych salonach, życzących sobie biesiadować. 
Nowo-sprowadzeni z Paryża  kucharze, pracując wspól­
nie z polskiemi, nietylko wymaganiom amatorów k u ­
chni francuzkiej lub angielskiej, a le i amatorom pol­
skiej kuchni, dogodzić są w stanie; wina oryginalne 
z miejsca ich pochodzenia sprowadzane, odznaczają się

wielkim wyborem i wysoką swoją doskonałością; s łu ­
żba zaś tak z Polaków  jak Francuzów  i Niemców złożo­
na. Co do cen, te dziś są takie jak w najpierwszych Re­
stauracjach tutejszych.

Bilety dla Członków Resursy Kupieckiej, i  ich Ro­
dzinami, tudzież i dla gości przez nich wprowadzonych 
na wieczór tańcujący w tejże Resursie w przyszłą Acbo/g, 
to jest dnia 31go b. m., o godzinie 9tej, dać się mający, 
będą wydawane podługtych samych zasad, jak przeszłych 
Sobót tegorocznego karnawału; w Piątek od 3ciej do 
8mej i w Sobotę od 3ej do 5tej po południu.

Złożono w Redakcji Kurjera od W. K. kop: 50 na 
światło przed statuą MATKI B0ZK1EJ, przed Kościo­
łem  W .  Re formatów, i kop: 50 dla wdowy F. Tur:.—  
Od R. W. H. rs. 1 dla starca Tokarskiego.

Xięgarnia W. Rafalskiego, przy ul: Krak:-Przedm: 
Nr 426, obok Saskiego hotelu, otrzymała nowości: Ga­
wędy i  rym y ulotne, Serja 5ta przez Syrokomlę, rs. 1 
k. 20. 0 fizycznem wychowaniu^ dzieci, przez J. Śnia­
deckiego, wydanie nowe, k.75. Zycie N. PANNY, przez 
Cezarję i Dominika Chodźków, k. 60.

Kurs wczorajszy: za pól-im perjały, żądają rs. 5 kop: 
16; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 84 
kop: 19, dają rs. 83 kop: 69, wartość kuponu rs. 1 kop: 
31 7 ,; za listy zastawne Ulgo Okresu oprócz kuponu, 
żądają rs. 14 kop: 44, dają rs. 14 kop: 417a, wartość ku­
ponu kop: 6; za Rossyjską  pożyczkę z r. 1854 oprócz 
kuponu, żądają rs. 103 kop: 3, dają rs. 102 kop: 53; 
z r. 1855, żądają rs. 104 kop: 28, dają rs. 103 kop: 78 , 
wartość kuponu rs. 1 kop: 47.

Podług ostatnich wiadomości z Ameryki, tameczne 
zapasy wełny, są równie szczupłe jak i w Londynie, a  
ponieważ konsumpcja po obu stronach Atlantyku  zna­
cznie się ostaniemi czasy powiększyła i ciągle powiększa, 
zdaje Się nie ulegać wątpliwości, że w tym roku ceny te­
go produktu, będą wyższe niż dotąd. Dobra to wiado­
mość dla naszych Ziemian, troskliwie zajmujących się 
hodowlą owiec.

Z Londynu donoszą na dniu 24 b .m . ,ż e  w braku ku­
pujących, ceny pszenicy  są nominalne.

Wczoraj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
Kom: Pod Strychem, Pani Mazurowska, Panna Fru­
zińska, PP. Chęciński i Swieszewshi; po Kom: Mły­
narz  i Kominiarz, Pani Mazurowska, Panny: Figar- 
ska, Helena Fruzińska, PP. Chomiński, Chęciński i  
Damse; po sztukach magicznych P. Frikell 3-kroć.

A n g ł j a .  Londyn, 24go Stycznia,,{ma&o: telegr:).—  
Rząd otrzymał dziś wiadomości, że Persja  po zajęcia 
Bender-Busziru  przez Anglików, przyjęła warunki 
przez An g/ję  podane.—  Oprócz Timesa, żaden inny 
dziennik nie podał wiadomości o zniszczeniu faktorji 
Europejskich przez Chińczyków . — Przez Marsyljc^ 
nadeszła wiadomość, że w Korfu, pomiędzy stojącymi 
tam artyllerzystami, wszczął się bunt. ChcieH oni wysa­
dzić w powietrze wieżę prochową. (St: Anz;).

Onegdąj było z n o w u  przedstawienie teatralne w  W ind- 
sorze, a do gości Królowej należeli: Xiązę: i Aiężna Ne­
mours, Margrabia Ailesbury z żoną, Hrabia i Hrabina 
Derby, Sir G. Grey z m a ł ż o n k ą ,  i inni. — Drugi syn 
Królowej W iktorji, Xiążę Alfred, bawi ciągle w Gene­
wie. —  P. V Israeli powrócił już z Paryża  do Anglji.
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 Wczoraj po południu, Kanclerz skarbu przyjmował
deputację, mającą na czele Członka Parlamentu, Majora 
R e ed , a przybyłą dla przedstawienia mu konieczności 
zmniejszenia podatku dochodowego. Kanclerz nie u- 
dzielił deputacji stanowczej odpowiedzi, zasłaniając się 
niemożnością roztrząsania koniecznego przytem, finan­
sów  kraju. Co się tyczy uwagi, iż obecnie dochód stały 
i przechodni równie wysoko jest opodatkowany, co de- 
putacja za niesłuszność uważała, odpowiedział, iż w pra­
ktyce, przy poborze podatku, rozróżnianie podobne, jest 
prawie niepodobnem. —  Xiążę i Xiężna Nemours wczo­
raj opuścili W indsor.—  Ogłoszono urzędownie nomina­
cję Lorda N apier na Posła w W ashingtonie. (St: An:).

A u s t h j a .  W iedeń, 24go S tyczn ia . —  Dziś podpisa­
ny został traktat monetarny między A u str ją  i Xięztwem  
Lichtenstein  z jednej strony, a Państwami Z ollrereinu  
Niem ieckiego, związanemi między sobą konwencją mo­
netarną z 3Qgo Lipca 1838 roku. Traktat powyższy, po 
ratyfikowaniu go, stanie się prawomocnym z dniem lm  
Maja r. b., i obowiązywać będzie do końca 1858 r. —  
Cesarz i Cesarzowa zrobili 20  b .m . wycieczkę z Medyo- 
lanu  do Como. (Schl: Ztg).

Medyolan, 25go S tyc zn ia , (wiado: telegr:).—  Urzę­
downie ogłoszoną tu została powszechna amnestja dla 
Królestwa L om bardzko-W  eneckiego. Wszyscy skazani 
za polityczne przestępstwa, zostaną uwolnieni, a proces- 
sa toczące się, mają być umorzone. Sąd specjalny 
w  M antui zostanie rozwiązany. Panuje tu z tego powo­
du radość powszechna. (N. Pr: Ztg).

F ra n cja . P a r y ż , 24go S tyczn ia . — Komissja zaj­
mująca się zebraniem korrespondencji Napoleona Igo, 
ogłasza, iż wkrótce wydane zostaną na widok publiczny 
pierwsze tomy jej pracy. Wzywa ona jednocześnie wszy­
stkich prywatnych, aby raczyli jej komunikować w ory­
ginale lub wierzytelnych odpisach, wszelkie w łasnorę­
czne noty, listy it. p. Napoleona I., jakieby posiadać m o­
g l i .—  W ielu uwolnionych rojalistów N ew szatelskich  
przybyło do P a ry ż a .  (St: Anz:).

P a r y ż  25 S ty c z : (  wia: teł:).—  Monitor dzisiejszy ogła­
sza nominację dotychczasowego Arcy-Biskupa iT o u rs ,  
Kardynała Morlot, na Arcy-Biskupa P a ryzk ieg o .—  Pe­
ru k-C han  P oseł P ersk i wczoraj dopiero przedstawiony 
był Cesarzowi. Przyjęto go z wielkim przepychem, a 3, 
6cio-konne powozy galo we,przy wiozły Ambasadora i or­
szak jego do T uilerjów . Feruk-Chan  m iał przemowę, 
na którą Cesarz odpowiedział, że poczytuje się za szczę­
śliw ego, iż może odnowić dawne stosunki pomiędzy 
F rancją  1 P ers ją . Dowiedział się on z żalem, że pomię­
dzy P e rs ją  a jednym z najsilniejszych sprzymierzeńców  
F rancji, wybuchnęła wojna; spodziewa się jednak, że 
posłannictwo Ferule-Chana, przyspieszy przywrócenie 
trw ałego pokoju. Ambasador doręczył przy tej okoli­
czności własnoręczny list Szacha, a tak przemowę jego  
na fra n c u zk i jak i Cesarza na p e r s k i  język, przekładał 
natychmiast obecny Dragoman. Po tern przyjęciu Am­
basada P erska  przedstawiała się Cesarzowej.—  Feruk- 
Chan, b ył nadzwyczaj wzruszony w obec Jego C. Mości. 
Niechciał on nic widzieć w P a ryżu , i nic opuszczał pra­
w ie swego hotelu, przed przedstawieniem się Cesarzo­
w i. (Ind: Bel:).

N ie m c y . F ran kfu rt n. Menem, 25go S tyc zn ia . —  
Gazety tutejsze ogłaszają wyciąg z protokółu ostatniego 
posiedzenia Sejmu Związkowego Niemieckiego. Treść 
jego jest następna: Poseł P ru sk i przy sejmie, P. B is-  
m ark-Schonhausen, oznajmił temuż Sejmowi, że po­
nieważ S zw a jc a rja  uskuteczniła bezwarunkowe w y­
puszczenie więźniów N ew szatelskich, przeto Król P ru ­
s k i  gotów rozpocząć układy o dalsze określenie polity­
cznych stosunków N ew szalelu , kierując się przytem, 
równic pojednawczym jak dotychczas duchfem. Jedno­
cześnie podziękował P. B ism ark-Schónhausen  Sejm o­
wi Związkowemu, za przyjacielskie usposobienie jego, 
mianowicie w kweslji przemarszu wojsk P ru skich . 
(Schl: Zeit:).

W ł o c h y . —  Dnia I3go Stycznia r. b. miało miejsce 
w N izzie  wielkie przyjęcie u N. C e s a r z o w e j  Alex a n d ry  
F e d o r ó w n y . Wszystkie Władze Cywilne i W ojskowe by­
ły  przyjmowane, najpierw przez N. C e s a u z o w ę , a na­
stępnie przez JJ. CC. W W.: W ie l k ie g o  X ię c ia  M ic h a ł a  
i W ie l k ą  X ię ż n ę  H e l e n ę , składając powinszowania 
noworoczne. Syndyk miejscowy wręczył N .P a n i w  imie­
niu miasta, przepyszny bukiet. N. C e sa r z o w a  obdarzyła 
wiele osób kosztownemi podarunkami. (St: Anz:).

DOSIE§IEllA.
P io trkó w .—  Dnia 2go Stycznia r. b., otwartym  został w domu 

JW . JX. P rałata  Świątkowskiego w Piotrkowie, Zakład Dy­
wanów, oraz Strojów Damskich, na różne ceny, jako 
to : 'Kapeluszy od rs. 4 do 15; Czepków strojnych, od rs. 3 do 10; 
Cache Peigne, od rs. 2 do 8; Ncgliżyków, od rs. 1 ,2  do 3; Kwia­
tów  Paryzkich, jako też z Fabryk Krajowych; Okryć Paryzkich; 
W łosienic, i wszystkich drobnostek, służących dla Dam. Donoszę 
Szan: Obywatelom okolicy Piotrkowa, aby raczyli hyc łaskawe- 
mi na ten Zakład, i uznali go za prawdziwą dogodność. IV rzećżo- 
nym Zakładzie przyjmują się wszelkie ohstalunki, które w prze­
ciągu 48 godzin, będą sprowadzane z W arszawy.

J A M P E T T I ,  B O \ D I O L A  i M O B T A D E Ł - f
f f Ł E  Medyolańskic; S Z Y Y H I  Rzymskie; S A Ł A .» I I > .  
% zW erony ; S E R Y  W łoskie: Gorgonzola, Strachino 
^P arm azan ; W I W O  stare Cypryjskie; J A B Ł H A  
J^rolskie (Rosmarin-acpfel i Taffcl-acpfel), i O  Ł  I  W  A %  

W w oplatanych oryginalnych butelkach, nadeszły do Handlu,™ 
JwEdw: Roelichen, przy rogu ulic Długiej i Przejazd. Yk

Na Cegielni N arty pod Lubieniem, do Dominium Imielno na­
leżącej, jest 20,000 D a c h ó w k i ,  dobrze wypalonej, do sprze­
dania; o cenie której dowiedzieć się można w  Imielnie.

t  R A W  J O  H U  świeżego malo-solonego Astrachańskiego,
" i  prasowanego serwetowego takiegoż, nadszedł świeży trans- 
Aport do Głównego Składu przy ul: Senatorskiej w domu W W .4  
▼ Piotrowskich, 3ci Sklep od rogu ulicy Miodowej; tenże Skład » 
jW rzym al transport Jarząbków, Cietrzewi, Kapłonów Rostows:,(| 
YŚledzików wędzon: w pudełkach, Sardynek w oliwie z Nantes,* 
^G roszku zielonego, Konfitur Kijowskich, i Karuku rybiego; tu - 'ł

edzież można jeszcze dostać wyborowych W i n o g r o n  pra- X 
wdziwych Astrachańskich.—  B. Miedwiednikow. 7

■»" -

1BI E S  średniego wzrostu, żółty, z białą cechą 1 
na piersi, nbciętemi uszami, zaginął. Znalazca za 
nagrodą, zechce odprowadzić go do pałacu Prym a­
sowskiego, do kwatery Pułkownika llinicza.

Dziś rano zimna stopei 1. Wczoraj wpołudnie ciepła stopni 1. 
Dzis' rano wysokość wody na t y  Ule. stóp 5 wali 5.
TEATR WIELKI. Dziś, 8me przedstawienie P. Frikell. (Przed

wyjazdem już tylko kilka przedstawień.)—  lszy  akt Opery Napój 
M iłosny.—  Divertissement z Opery fC itszczka R ól.—  Ju tro ,...

W Drukarni K arjera W arszawskiego.— Wolno drukować d. 17 (29) Styczuia 1857 r. —  Starszy Cenzor F. Sobieszczański.


